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W piątkowe przedpołudnie wy-
ruszyliśmy z Krakowa w stro-
nę Nowego Targu. Na Długiej 

Polanie opuściliśmy autokar i malowni-
czym szlakiem przy pięknej słonecznej 
pogodzie udaliśmy się do schroniska. 
W różnym tempie, ale cali i zdrowi, dotar-
liśmy do celu. Wieczorem po obfitej kola-
cji śpiewom, zabawom i innym uciechom 
nie było końca. 

Rano miłośnicy górskich wędrówek 
wybrali się na krajoznawczą wycieczkę, 
zdobywając szczyt Turbacza. Pozostali re-
generowali siły przed planowaną na go-
dziny popołudniowe Geoolimpiadą, któ-
rą przygotowali studenci AGH. Wzięło 
w niej udział 8 drużyn złożonych ze stu-
dentów różnych uczelni, by wspólne zma-
gania pozwoliły na jeszcze większą in-
tegrację, a także wymianę doświadczeń 
związanych z… geodezyjną sprawnością. 
Chłodna aura nie ostudziła 
zapału uczestników rywa-
lizujących w takich konku-
rencjach, jak bieg slalomem 
ze statywami, rzut pionem 
sznurkowym czy przeno-
szenie kubków z wodą na 
łacie. Ta ostatnia konku-
rencja wymagała nie lada 
zgrania, gdyż organizator-
ki wiązały nogi zawodni-
ków, czym się tylko dało. 
Równolegle do oficjalnej 
rywalizacji odbyły się kon-
kurencje, które wymyślili 
już sami uczestnicy. Po-
mysłów na rozgrzewkę by-
ło mnóstwo, jednak z naj-
większym entuzjazmem 
oddawano się bitwie na 
śnieżki oraz zapasom w 
śniegu. Niestety, nie prze-

VII Ogólnopolski Rajd Studentów Geodezji, Turbacz, 26-28 listopada

 Z górki 
na pazurki
Prawie 50 studentów z Uniwersytetu Rolniczego w Krakowie, 
Akademii Górniczo-Hutniczej w Krakowie oraz Uniwersytetu 
Warmińsko-Mazurskiego w Olsztynie uczestniczyło w VII Ogól-
nopolskim Rajdzie Studentów Geodezji. Bazą było schronisko 
na zboczu Turbacza.

widzieliśmy w tych zawodach indywidu-
alnych nagród, a szkoda. 

K onkurencje rozstrzygające o zwycię-
stwie odbyły się już w schronisku , 
a pierwsze miejsce zajęła drużyna 

o nazwie „Drinkersi”. W jej skład wcho-
dziły 4 osoby z UR oraz rodzynek z AGH. 
Drużyna ta, choć rozpraszana przez ki-
biców na wszelkie możliwe sposoby, nie 
dała szans konkurentom w „ żabkowaniu 
na czas” oraz w „niwelacji precyzyjnej”. 
Tym bardziej gratulujemy wygranej. Jako 
nagrodę zwycięzcy otrzymali roczne pre-
numeraty miesięcznika GEODETA. 

Zakończenie zmagań zwieńczyła 
wspólna kolacja, śpiewy przy akompania-
mencie gitary i – jak na wieczór (przed)
andrzejkowy przystało – wróżby. W nie-
dzielny poranek lekko niewyspani, ale 
uśmiechnięci, z żalem opuszczaliśmy 
schronisko. Zielonym szlakiem pomknę-

liśmy na Długą Polanę, skąd autokarem 
wróciliśmy do Krakowa. Serdecznie za-
praszamy wszystkich studentów kierun-
ku geodezja i kartografia na kolejny rajd, 
miejmy nadzieję, już w przyszłym roku. 
Cześć!

Anna Pachnik 

Dziękujemy wszystkim sponsorom, którzy swoją 
pomocą sprawili, że rajd mógł się odbyć, a każda 
z drużyn biorąca udział w Geoolimpiadzie otrzymała 
wartościowe nagrody. W tym roku sponsorami byli 
m.in. GEODETA, SGP/Oddział w Krakowie, Apogeo, 
OPGK Kraków oraz GeoDeZy.
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